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Dolac yl 
W samym rdzeniu nawałnicy, która rozszalała się nad światem, stojac, 


w piątym roku straszliwych strat i nieustannych cierpień, Naród Polski 


0 b > a z Jsa O 0 4 O z E x « ~ EE: 
gromadzi. .niespozyte swe siły w e àla walki decydujacej, ktora 


Ga jeszcze czeka, Będzie to walka o przyszłość Państwa Polskiego, O Jego 
wielkość i siłę, o związaną z tym przyszłość, a nawet egzystencję Nar odu, 
Naród Polski jest solidarny w rozumieniu a sytuacji w jakiej 
się znajduje;,. jakoteż W pojmowaniu zndmń historyczny ch, które sobie wy- 
tycza i od zrealizowania Pierry nie i, gotów do największych 
Trzeba więc tylko jeszcze wybrać wspólną drogę, po której zworcie 


e dążyć; by z n.jmniejszym a aa >, najwięcej osiągnąć 


| -Z naszych narodowych celów, by amy ciężyć. Drogi te wskwu uja ZAZWYCZAJ 


a 


chwilach trudnych Na aoo wieloy piaytódoy; w breku ich rozstrzyga uzns= 


ny porządek prawny, tradycja rzeczy, wreszcie ujawniona wola "ięts zoči. 


Niestety- wielkich narodowych pr zywódoów Opatr zność nam w tej godzinie 


nie zęsłała, a vielu wybitnych, oba zony chryjowsz cchnym autorytetem, Z 
różnych wywodzących Się obozów obywateli - wrogowie wymordowali w ciągu 


tych czterech lat. bale o prawny, według zasad którego ziozynuło 


+ 


działać odrodzone nasze Państwo, zmiotła zawierucha na polskich ziemi'.eh 


gruntownie, O zastosowaniu go pod okupacją nie może byG<mowy, Dzięki %2- 


łamaniu się autorytetów sana voy jny ch rządów, poderwa ny został A S 4 


tymi rządami systemat prawno-państwowy i na | przys złość. Ledwo z niego 


„tyle salwowamo, ile jest koniecznym, by o 5 ciągłości siada 


"póństwa nn zewnątrz, W tych yarunie.ch trudno oprzeć Autorytet rozstrzyge 


T 


EA 


„Seg o wrobiong w społeczeństwie tradycje poństuovas Worew temu, co kto 


dziś szumnie deklaruje w pojedynkę, czy w skłu dile czterech, BIEL tego 


>. tu stanie 6 2 ad ośdaić, Że z% swoim rozwiązaniem. 


m2 w 
sprawy ma większość świadomych obywateli, zwłaszcza, gdy tych rozwiązań 
nie podaje; lub pódaje je w sposób, który każdy inaczej rozumie» 

W tych warunkach pożóstaje jedna wyjście « vuspólną, konicoznie vspól 
ną drogę do 6 2 trzeba ustalić na podstawie wspólnego po 
rozumienia, a nie próbować narzucać ją w braku autorytetu czy siły, 
terrorem friazesu, nadętą a przecie sztuczną 1 Jakże śmieszną w tych 
strasznych ozasach pozą, opluwaniem bez miary i wstydu przeciwnika w 
wydawnictwach przeznaczonych dla służby publicznej: Najwsttętniejszą 
metodą narzucania swej woli Narodowi, jest oduoływanie się do swych 
ideowych konksyj z możnymi gwarantami , oskarżenie wobec nich swych Prze 
Giwników i ohęć gruntowania na tym swych wpływów w krajue 

Porozumienie objąć powinno przedewszystki em zagadnienie jednolitej 
postawy zbrojnej Narodu wobco wroga na zewnątrz i prób anarchji nb 
wewnątrzę Wysiłek zbrojny przygotowywany w olbrzymiej mierze przez Samo 
społeczeństwo, a wsparty o powszechny entuzjazm i zaufanie do kicerownioti 
zyska w ten sposób najlepsze warunki do wypełnienia swych zadań. lo bę 
dzie miernikiem naszej aojrzałości państwowej w oczach 5 6 tego 
żąda zdrowy instynkt Narodu, s kejąc w jedności = obliczu wroga podsta- 
Wy do zaufania. we własne siły, 

Nie możemy być ślepi i nie czerpać z doświadczeń innych narodów. 
Wrancja za spór generałów de Gaulie i Giraud zepłuci ła już srogo i płaci 
dalej, choć spór został zażegnany przy pomocy z zcwnątrze Na s bia 
wysiłku zbrojnego Jugostnuji między nrmje Mi chaj Łowicza j Di sy żerują 
jawnie wrogie temu dzielnemu krajowi siły, Kto ma odrobinę wyobrażni pom. 
litycznej, musi sobie zdawać sprawę, ile Polska znpłaci Łaby przy najmniej 
szych pózoerach SUGBO rozdwojenia» | 

A więc osiągnięcie porozumienia w zakresie przygotowywnych w Kraj 
SiZ Zbrojnych jest zadaniem niczelnem, nadrzędnem, któremu winny być 


porządkowane wszystkie inne względy małej wagi» Nie może ono antem 


ZZ 


równocześnie służyć komuś za temat Lub sposobność do rozgrywik partyj= 
nych, podwórkowych, czy osobistych, nic może być traktowónc na gruncie 
papierków, szablonów, gotosych formułek, bądź urażonych autorytetów. 

De kogo należy. prowadzenie tego zadania? Kto Jest żonie odpowiedzinIi- 
ny? AnA +0 polityczne Kraju, Komendant Sił Zbrojnych w Kraju. bze- 
roka opinjhn publiczna będzie z Nimi z pewnością «spółdziałała w pozytyw 
mym załatwieniu sprawy + biroe jest tak oczywista; że nie-potrzeba 
je d wspierać cy tat ami Z okólników i rozkazów. Ale nie jest ważne, że 
się ma WJ łączne rm mienia, do przeprowadzenia, ważne Jest to, że gie 


ca „+ 


ma obowiązek przeprowadzić zespolenie wysiłku zbrojnego Narodu i to 
z » 
w atmosferze zaufania i powszechnego entuzj:rzmu. 


zjednoczenie cateo patay jotycznego wysiłku zbrojnego; "pr zy GOTONG- 
nego w Kraju będzie dokonane Z chwilą zespolenia NS. Z. "z _bZeć 
Mniejsze oddziały i grupy jes i chodzą dóżychczas swojemi drogami, pój= 
- c. E za tym A. 

Rozknz NIe 122 Z an.9 XI.43 r, gi 23 w "Biuletynie Informacyjnym” 


é 


Pisa ponad wszelką wątpliwość „źe Komendant BeZ W Kraju mie DO 
trafił podstawowego zadania wypełnić, Przed WS zelką : z tego tytułu kry- 
tyką zasłonił się formalnym przytoczehiem 0 uprawnień, których nikt 
nie kwestjonował, ale których też Komendant dla ogiągnięcia celu nie 
choinx czy nie umi aż wykorzystać, J Jako jedyne lekarst wo na istniejące 
do dnia dzisiejszego rozazielen ie mysi cu zbrojnego W 8 u, Komeńdant 
Safe w Kraju uznał rozbicie W obliczu progi zwa arty ch oddziałów woj SKOw 


DEŃ 


wych, „tormowany ch W ciągu czterech la 4: pracy eonen ir ayine]; przez wzy= 
wanie poszczególnych > do apuszczenia szeregów N5+2s i WStĘPO= 
wania do szeregów PZP. 

Oświadozamy M związku a tym: 223 
17 NaS sŻię pierwsze i tylko uyłącznie ae wSatąsi żę z inicjatywą 


zespolenia o sił z Poara pod. wspólną komendą wyzniczancgo 


przez Naczelnego Wodza Komendanta Bole w Kraju. Czynitły to 


SALSA 
s nieprzerwanie od chwili swego powstania aż do momentu, gdy Komon- 
dant sz, w KM» o a] niecoezekiwanie zawiadomił N+GaŻ» O. 
swej deoyzji przerwania dalszych rozmówa 
2/ N+S.Z+ w sprawach spornych odwołały |) 2 pośrednictwem Pełno» 
mocnika Rządu i Komendanta 6,2, w Kr, do Rządu Rzplitej. i Naczelne= 
e Wodza, Kontakt ten był nam przez cały czas pertraktacyj uniemoż- 
Liwiony i to wręcz sprzeczńie z cytowanymi przez Komendanta 6,2, : 
W Kraju R jego rozkazie okólnikami i rozkazami ś$.,p.gen.Sikorskiego» 
3/ N. Baa W toku rozmów nie dzależnio ły podpor ządkowania. SiĘ Kodela 
W Kr, "oa przyznania ira  szozególny ch uprawłień, całkowicie sprzecze 
yon z zasada jednolitości wojska", natomiast przeciwnie Z 
ży gotowość naty chniastowego odda. mia pod jednolite dowódz tuo vsayste 
ich oddziałów, bojowych, Ra agend, - gatabowych, wymagających 
soalenia, wszelkich | akey j specje lnych i wogóle wszystkiego; CZE KO. 
maga, jednolicie pronadzom akcja powstańcza ł Ne a Z, żądały jc- 
dynie uwzględnienia W koncepoji organiza .cyj nej wysiłku zbrojncgo 
o odmienny ch warunków powstania od regularnej wojny, prowa 
dzonej przy pomocy regularnych. An wojska i należycie funkcjo- 
nującego aparatu państwowego, v. SEE wszystkie sue postulaty orga- 
mizacyjne SSEpLRZY na płaszczyźnie przedmiotu wspólnych rozważań 
nie lij im BE charakteru ultymatywnego, 
Przerwanie pertraktaoyj jeanostronną decyzją Komendanta 5.2. W 


SA uni enożliwi Ło zrealizowanie życzenia a zencec. przez NŚ» Zie p. 


by zostało wogóle w jakikolwiek. sposób ustalone, które Z > 


"tów N+S<Z, są zdaniem Komendanta Dae: W Kr .śnfemożliwe ło uuzględ= | 


ńienia;'a które. przecieżby na to zasługiwały á 
47 N.Ś.2, wy $uwa ay stale R wstępny PORTU siarunkuj ący należyte 


Te etonan: s przeprowadzenie akcji powstańczej powołanie 


życia jedno1i tego ośr odka R politycznej Kraju. Istnienie 


< 5a 
takiego ośrodka stworżyłoby natych,iast wszelkie warunki dla jedno= 
litosci działania w walce z okupantem i anarchją, 0d dayskusji na 
ten temat Komendant S.Z W Kr, uchylił SiĘ ar gumcentcm braku kom- 
petencyj, Pełnomocnik Rządu. admósii ł > powyższy temat rozmowy 
Nie dopuszczono do cdw-łania się u powyższej sprawie do Naczelnego 
Wodza i Rządu Rzplitej, Natomiast obecnie pod autcrytetem Komeh= 


danta B,Z4.Ww Kraju ukazuje się w oficjolnej prasie Wojskowej kmen- 


73 


tar da Jego rozkazu, który głosił, że.te inieprzemyslane i samo= 


walne krcki wojskowe i polityczne N.S.Że gosztują 11 skę tik vica 


> 


Je", iż Komendant 8.2; w Kraju paczuł się zmuszcnym 30 wydania 


. 


46g6 rczkazu 2 "szksdnikom"i Do insynunacyj, żć jesteśmy 
hitlerowcenmi, którzy tylko Polski zdradzie nic zdółali, b: Mitlcr 
zanwcześnie swój terror zastoscwał, lub wedle gustu, że jesteśmy 

"bolszewikami, których wedle tej miery traktować należy, Ere AS 
ped naszym adrt sem w oficjaknym crganic wcjskowym, wciąż poż mut>= 
rytetem Komendanta Gele W ja 2 Jonógo dc pzrwania całcgo No- 
rodu w śmiertelny bój c wspólne dcbrol 

i 5/ Nikt i nio nam nic powstrzyma cd czuwania nad dopełnieniem się 


jedności wysiłku zbr sjnego w Narcdzie = w walec o gramioe wielkiej 
ć 


EZ ZZA AERO 


Ojczyzny i wewnętrzny w Niej Ład. W ia zakresie wyda cipowiede 
niec rozkazy Dowód 6n Narodowych Sił Zbrojnych. Skoro nie potrafił 
zjednoczenia doksnać Komentamt Bór = okina tego powaga- swych 

"ob wiązków Naczelny Wódz, Rząd Rzplitcj, prczyient Państwa, w 
ostatecznym rezie zrealizuje to żywioł :wo „som Narócć uv Anine swej 


próby . 
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Ale ktokolwiek u swej miłości mmiemałby, że dla osiągnięcia formele 
mej racji, lub pod pozorem porzątkowamia spraw wojskowych, lub "Ma-jikich= 


k . żę zd ; AZ) SĘ 
<ksiwiek innych partyjnych, czy pocwotkowych względów reabije i zniszczy 


PEE 


“Oj czyzny w czterole tnim trudzie, 


4 bez niczyjej pcmocy ź zewnątrz, pewołała jako rar 


lu = ten popełnia straszną bońyłkę, Nar” 


mać z k żdym Polakiem ramię przy ramieniu'w obronie Oj 


óryby je w obliczu wroga i być może w przededniu rczpoczęci 
i choiał rozbió, odpowiedzą = warał 
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_ Tymczasowa Narodowa Rada Polity 
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